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w y C H o D Z I C o P I Ą T E K. 

C E N A P R E N U M E R A T Y: 
W Suwałkach : rocznie 5 rb . kwartalnie 1 rb. 25 kop. 
.z przesyłką pocztową 6 rb . rb. 50 kop. 

Cena numeru pojedyńczego kop. 15 . 

Redakcja i Administracja otwarta od [odz. 4 do 6 popołndniu. 

C E N A O G Ł O S Z E Ń: 
Za całą stronę 12 rb.; za wiersz na 1-szej stronicy 25 kop ., 

na ost. str. 15 kop. Za wiersz petitowy 20 kop . 

Przy kilkakrotnem ogłoszeniu 100 /0 ustę p stwa. 

Adres Redakcji: Suwałki, ulica O[rodowa NQ 15. 
Biuro Komisowe przy Towarzystwie Rolniczem Suwalskiem podaje do wiadomości , że 
nabywa większe part je koniczyn (białej, szwedzkiej i czerwonej), przelotu i tymote

uszu i prosi o składanie opróbkowanych ofert. 

Niniejsze m podajemy do powszechnej wiadomości. że 

firma Tow. Akc. 

T. KOWALSKI i A. TRYLSKI 
przestała by ć naszym agentem do sprzedaży naszych 

sieczkarń, śrótowników i innych maszyn. 

Wyłącznym naszym reprezentantem na Królestwo 
Polskie i ościenne gubernje Cesarstwa jest firma 

ALFRED GRODZKI 
Warszawa, 33 Senatorska, 

któ rej składy zaopatrzone są zawsze w bogaty asorty
ment wszelkich nasz ych maszyn do przygotowywania pa
szy. Licznym przyjaciołom r odbiorcom naszych maszyn w 
Polsce w ciągu długiego szeregu lat wyrażamy podzię
kowanie za dotychczasowe względy i mamy nadzieję, 
ż e nadal zamówienia swe będą nam powierzać wyłącz-

nie przez firmę A L F R E D G R O D Z KI. 

E. H. BENT All & Co ld. 
3 Heybridge , Maldon, Essex, England. 

Jedyny dostawca 

wSUWALKACH 

H. BURAN 
Główna 46. 

Naprzeciw kasy gubernjalnej. 

OMEGA • 
l 

skład główny rozmaitych ze
garów genewskich fabryk , 
ściennych i kieszonkowych 

wszelkich fasonów. 

Wyroby złote i srebrne, a także frażetowskie . 

Manna w Pustyni. 
. j est to n iewątpliwie j edną z naj

okrutni ejszych męczarń moralnych, gdy 
młode s tworz enie rwie się całą duszą ku 
źród ł o m wiedzy, nie znaj duje jednak na 
drodze swojej ludzkiej ani boskiej isto
ty, któraby wysłuchała jego błagań o 
mannę ożywczą w pustyni". 

Malwida Meysenbul'g . 
.. Pamiętni k i Idealistki", 

I. Idea. 
'Mamy przed sobą roczne (za ubiegły rok akademic

ki 1.e;10-11) sprawozdanie Un iwersytetu Ludowego imie
nia L. A. S zaniawsk iego w Moskwie . Rzućmy nań wzro
kiem. Wszakże nazawsze ta pierwszorzędna placówka 
oświaty poza granicami na!?zego kraju , podobnie jak ong 
krzemienieckie Liceum z imieniem Tadeusza Czackiego , 
połączona zostanie z imieniem polskiem, bo z nazwiskiem 
Ludwika Szaniawskiego, swojego założyci ela . 

Uniwersytet Szaniawskiego zorganizowany został , ra
czej organizuje się, podług najlepszych tego rodzaju wzo
-rów Zachodu. 

A gdy już i Wschód ma swoją pierwszorzędną ludo
wą wszechnicę , to niechybnie prędzej czy później IIi na 
naszem zachodnio-wschodnie m podwórku będzie święto " . 

Więc chciwie powinniśmy przypatrywać się wzorom, aby 
być w porządku , gdyż, jak mówi W ells, "mrzonki wczo
rajsze- dzisiejsza rzeczywistość". 

Przedtem jednak myślą cofniemy się wstecz-aż w 
samo powstanie idei wyższego ludowego szkolnictwa. 
Geneza bowiem każdej ide i musi być braną pod uwagę 

przy rozpatrywaniu jej owoców. 

* * * Wydaje ją na świat Danja , niespełna 50 lat temu. 
Danja! -ten kraj, który bodaj że w większym stop niu 

niż nasza Rzeczpospolita był w ciągu ostatnich stu
leci jednym łupem chciwej krwi i grabieży Europy. Ale 
gdy Danja , zawdzięczając" świetnym koligacjom« z panu
jącymi domami Rosji · i Anglji , z pogromu ocaliła resztki, 
nas rozebrano do nitki. 

A grabież Danji rozpoc zął jeszcze w XVII wieku 
przesławny "wychowaniec jezuitów ", zbir i naj emny żoł-
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dak cesarza- rzymskiego Ferdynanda . Katolickiego, książe w on...ych czasach ma na myśli tenże program, gdy sta
Wallensztein. nowi: "Lud wiejski jest fundamentem kraju, z pod które

W 1807 r. chciwa panowania na morzu Anglja bom- go ręki płynie najobfitsze bogactw krajowych źródło ... 
barduje Kopenhagę i "bierze do niewoli" flotę _ Danji stąd pod opiekę prawa i rządu krajowego takowy' przy j
oraz rabuje cały kraj. mujemy", ale któż nie wie, ż.e twórcze to słowo nie sta

W 1814 r. silna Szwecja odrywa od Danji bratnią ło się czynem, a połowiczność sejmowej reformy, jak i 

Norwegję. późniejszych manifestów z pod Połańca, na wet Vf ~zęści 
W 1815 r. "za karę aljansu z Napoleonem" Europa nie usprawiedliwiły nadziei. 

pozbawia Danję Helgolandu. Tymczasem tam w Danji wzięto się do rzeczy prak-
W 1864 r., pomimo poprzedniej gwarancji Szwecji tyczniej, bo gruntowniej. a mianowicie: Fryderyk VI, po-

i pięciu wielkich mocarstw, Prusy łącznie z Austrją ude- mimo twardych rządów swej ręki , 20 lipca 1788 r. w zu
rzają na ten mały kraik , a Prusacy "wydzielają dla sie- pełności kasuje pańszczyznę, równa stany, zakłada pod
bie z Królestwa Duńskiego" dwa księstwa "jako długi na-I walinę pod ochronę zbiorowych wysiłków rzesz pracują

rodowości niemieckiej", Holsztyn i Lauenburg oraz na do- cych. Nic więc dziwnego, że "wskrzeszony lud duński" 

datek połowę prowincji Szlezwig. trumnę ze zwłokami Fryderyka VI , choć twardej, niemal 
. Katastrofom politycznym towarzyszą ciężkie krwawe ,~ mikołajewskiej" ręki króla, poniósł na bark ach do grobu, 

zamieszki wewnętrzn e, np. 1848 i 9-go roku , oraz upa- w dalszym ciągu i dzisiaj wdzięcznie wspomina, a hi
jek skarbu i rolnictwa, a więc jedynego po stracie fl oty I storyk mógłby o nim powiedzieć to, co mów ił Długosz o 
źródła zamożności kraju. Zresztą jeszcze w początkach I naszym Kazimi erzu Wi elkim, p is ząc, że "więcej za jmo
XIX wieku Danja to kr~j wydm pia.szczystych , wrzoso-I waj się prostactwem wiejskim, niż na króla przystało". 

wisk i blot oraz m oralnej nędzy. Sama jednak "reforma włościańska" ciągnie się w 
Więc źle, dosłownie źle się wtedy "działo w pań-I Danji dość długo. Os tatecznie jednak już w r. 1800. 

stwie Duńskiem". Danja odzyskała z górą miljon ludzi, t. j. swobodnych 

Opatrzono S.ię jednak. . . , I obywateli, którzy, korzystając z prawa kupna ziemi, wnet 
Owe europejskie rabunki oprzytommły narod. A gdy forsownie i z zapałem wzięli się do roli. Skasowaniu pod

militarną siłą sąsiedzkich zaborów cofnąć nie było po- daństwa towarzyszą 2 akty wielkiej doniosłości: Woiność 
dobna, Duńczycy powiedzieli sobie: "Cośmy stracili na- prasy i stowarzyszeń. 
żewnątrz, odbić należy na sobie". A hasło "podniesienie Wkrótce potem, bo już w r. ' 1814, Danja wprowa
się przez potęgę ludową" staje się punktem wyjścia nie dza przymus szkolny dla wszystkich dzieci w wieku od 
tylko odrodzenia politycznego i ekonomicznego kraju, ale , 7- 13 lat. Zaś powstające związki rolriicze są otoczone 
co dla nas w danym razie najgłówniejsze, i ogólno-kl,i1tU,- naj troskliwszą opieką ze strony rządu : j esienią 1848 r .w 

l 

~alnego. tolicy kraju-Kopenhadze, król Fryderyk VII po raz. 
Prawda. Wiekopomna nasza Ustawa 3-go Maja takie pierwszy od 1660 r.-jak się o tem wyraża historyk 

l) LAUREATKA. 
(Polcój do pracy H eleny, J:(ldnie u,·ządzony. M eble budtul"owe lni~l;/cie , 

kozetki, dywany, dużo kwiatów i objets d'a,·t. Prócz tego niewielkie m~skie biur
ko, pr::ed niem fotel, obok szafka bibljoteczna. H elena, mJ:oda kobieta, lcromnie, 
(tle elegancko ubrana, siedzi przy biu,·/..u) . 

Hetenc6 (nerwowo). Drżę z obawy i niecierpliwości. Ta 
chwila niesie wyrok - śmierć czy życie dający. Rzu
ciłam wszystko na jedną kartę i albo wygram i narest
cie ujrzę się człowiekiem, mającym prawo głosu, albo 

przegram i... zamilknę nazawsze! (wsta je i chodzi niesp<;kojnie 

patrzy na zegarek). Czwarta. już dzienniki wyszły i dowiem 
się, kto jest laureatem rozstrzygniętego rano konkursu 

"Świtu". Kto? (szydzi) pewno, że ja, żona słynnego me
cenasa i bratowa słynnego literata. (Denerw uje si ę coraz wię

cej, z żalem). A przecie nie miałam możności wyrobić się!.· · 

Gdzie? W te długie samotne godziny , gdy leżąc na 
otomanie snułam sobie bajki, których mi nikt nigdy nie II 
mówił... Albo w rozmowach z Karolem (ironicznie) panem I 
mecenasem Olsztyńskim , moim mężem. Ha, ha! po dnio
słe rozmowy o kochankach i c:ugach przyjaciół , o grzesz
kach naszych znajomych , o pieniądzach, jakie ja nie

o patrznie wydaję na .Świty·, "Stery·, "Pochodnie" , i o 

czasie, który marnuję na ich wertowanie. (Z gorzkim uśmie_ 

ch~m) . No, naturalnie, międą tak dobrane m jak my 
stadłem, nigdy nie było mowy o brylantach Stefki, ani 

o kosztownych zakulisowych wycieczkach pana ' męża. 
To dozwolone! 

(Dzwonek; Helena drgnę ła) , Może poczta! (Ham ując s i ę). Spokoju , 
spokoju! Przyniosą . Dowiem się i tak zawcześnie o swo, 

jej przegranej. (Dzwonek). 

Może gazety! (uchyla drzwi). Kto dzwonił, józefie? 
Służqcy (na progu). Klijenci do pana mecenasa, pro~ 

szę pani. 

Helerut (zamyka drzwi). Ach tak, do pana mecena
sa! A małżonka wziętego mecenasa zapomniała o zbliża

jącej się godzinie przyjęć. (Chodzi po pokoju) . Tak zży
łam się z tą myślą, że premjum otrzymam. Dzieciństwot 
W szak i Bronek zwierzył mi się w tajemnicy, że stanął" 

do konkursu. On, znany literat. A ja.. . ukrywająca się. 

pod coraz innym pseudonimem ... grafomanka! (Dzwonek). 

Helena (żywo). No teraz to już chyba ... (hamuje s i ę, sia

da na kozetce w obojętnej pozie i przerzuca k s iążkę). 

Służqcy (we drzwiach). Pan Bronisław Ol sztyński. 
. Helena (do siebie). Bronek! I jego pewno gnębi niepo

kój, a może już wie! (głośno) Prosić! 

Bronisław (wchodząc). Dobry wieczór, belle soeur! (zbli~ 
ża się i całuj e ją w rękę). 

Helena (nie wstając, z uśmiech em) . O, Broniś już wstał! 
Bronisław. Nie moglem dziś doleżeć . jestem dziwnie 

niespokojny. 

Helena (swobndnie). Aż tak? Sercowe sprawy? 
Bronisław (ponuro). Niedobra! Sprawy sercowe zawsze. 
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Gedelund - w Kopenhadze spotkał się "oko w oko z re- ~ Ale tu , jak i wszędzie prawie, genjusz ludzki obierze 
prezentantami swojego narodu". Tak, od 1660 r., bo wtedy l sobie ręce pojedyńczego człowieka za n~rzędzie dla swo
właśnie Fryderyk IV, mówiąc po naszemu, rozpędził Dumę- ich wielkich celów i człowiek ten narzucI swą wolę, wo

Sejm i wprowadził de noviter absolutyzm. A rezulta- lę wyższą masom-ludowi. 
~em ,owego wspomnianego spotkania króla z reprezentacją Bo czem w zakresie bogactwa narodowego był wspom
Iudu, jak wogóle wówczas w całej Europie po "wiośnie niany pułkownik Dalgąs , tern w dziedzinie ducha zo
narodów" 48 r., była duńska "swobodna konstytucja" i stanie tam u nich skromny duchowny Grundthwig. On 
parlament-Rigsc!ag. to bowiem rozgłośnem swem dziełem " Oskarżenie Koś-

Dodajmy szczegół ostatni, że jeszcze w końcu 18 w' cioła duńskiego" rozpocznie i przeprowadzi kompletną re
Danja posiadała pełną religijną tolerancję-Żydzi byli formę religji i ugruntu je postępowy Kościół narodowy, a 
równouprawnieni i niewolnictwo w kolonjach zniesione jednocLeś nie (jako wykluczony podówczas ze stanu du

.wcześniej, niż w innych państwach. chownego) opracuje i przeprowaozi całą wielką organiza-

A gdy czasy wydają ludzi, to pracowita, rządna, cję wyższych szkó ł chłopskich, które też zaprowadzi wnet 

wolna i kształcąca się Danja wyda z siebie znanego u siebie i postępowa bratn ia Szwecja, Norwegja i duń
światu obywatela-pułkownika Dalgasa, który metodą skie kolonje w Ameryce. 
przez siebie stosowaną w ciągu 20 lat 160 mil. kwad. Te szkoły wyższe, przygotowując włościański e 
wydm i trzęsawisk przem ie nił w urod zajne pola i śliczne dzieci (bo do nich uczęszczają i dziewczęta) do twarde j 
'łąki, oraz zadrzewił 120 tysięcy morgów l eśnych przestrzeni. pracy, jednocześnie budziły w nich i budzą człowieczeń-

A wszystko to razem zaczęło realizować, jak ni żej stwo i ducha obywatelskości. Rozwijają bowiem na tle 
zobaczymy, przytoczon ą zapowiedź: "Cośtr.y stracili na ogólno·-ludzkich zadań, a nawet ideałów , poczucie wyż

zewnątrz, odzyskamy pracą i nauką pośród siebie" . I szych aspiracji, a jednocześnie realnych obowiązków. W 
Teraz rozpocznie się "cyzelowanJe" Wszak lud tym to celu duński 1S-letni podrostek słucha wykładów 

już jest wolny i początkowo ośw iecony. Ziemia osuszona, ! i takich przedmiotów jak literatu ra , prawo, historja , rozwó j 
ulepszona i do szerokich swych zadań przygotowana. Za- i i fundamenty zasad konstytucji... a nawet Sztuka ma tam 

.soby materjalne, tak państwa jak i ludności, w normal- swój głos. A wszystko to razem budzi w umysłach i 
nym rozwoju. Dalej więc, dalej do wyższej oświaty. sercu potrzebę dalszego kształcenia, a jednoczdnie rozwij a 

I oto Danja, która zresztą w południowej swej pra- intelektualne zdolności w kierunku specjalnych stud

wincji-Jutlandji, miała już od 1844 r. wyższą szkołę lu- I jów wiedzy rolniczej. Bo znów specjalne wyższe wy
dową, po owych ostatnich SWOich . politycznych klęskdch \ · kszt.ałcenie wło'ścianie D~ńczycy pobierają już obecnie w 
i prusko-austrjackich rabunkach zalewa nimi cały swój swoich 88 szkołach rolniczych. 

kraj, bo już w ci ągu pierwszych po 1865 r. sześciu la- I oto w tern wszystkie m mamy granitowe funda
tach otwarto 53 takich "Horskoler" - szkół wyższych. merity pod kulturę ducha narodu. A słowo Duńczyk w 

jednakie. A niepokój ... Wszak zwierzyłem si ę ... Nie pa- I 

miętasz pewno... -

Helena o. w.). Ach, o tym konkursie? 
BTonislaw. Tak. 
HelmUt. I Bronek może się niepoko ić o rezultaty? 
Bt·onislaw. Doprawdy tak! Zachciało mi się zabawić 

w młodego anonima. I palnąłem głupstwo. Sędziowie 

konkursowi ogłoszą mnie moim własnym naśladowcą i 

-będą się pobłażliwie uśmiechali nad "młodym, obiecują- I 
-cym talentem", jeżeli, diable! nie odmówią mi talentu, a ! 
wynagrodzą jakiego ... grafomana! 

Helena (naiwnie). WięC nie moina poznać talentu, w 
jakimkolwiek on się znajdzie środowisku? 

Bronisław. Talent, bratusiowo? Główną rzeczą jest 
zdohyć imię. Można pisać, co się żywnie podoba, byle 
już mieć znane, głośne nazwisko . 

Heltnc6 (z nieco ironicznym gestem). Broniś je ma! 
Bronislaw (zdenerwowany). Broniś jest stary oSieł, Le

no , i będzie za to ukarany. (Po chwili). Zdecydowałem się 

należeć do jury i nagle, koncept gołowąsa. Nie być 
.sędzia, a ... podsądnym. 

Helen(6. Broniś zawsze żartuje! 

.Bt-onisław. A tak, tak, podsądnym! ·1 to takim par
jasem, co nie może postawić obrońcy, nawet obrońcy z 
urzędu! A obrońcą w danym wypadku może być jedy
ne znane i uznane nazwisko autorskie. 

Helenc6. Broniś i tu będzie zwycięzcą. 

Bronisłc6w. Tu to i ty , miła bratowo, zwycięstwa 
nie wywrozysz. Bo wiesz ... pozwalasz na szczerość? 

Helenc6 (figlarnie). O ... O ile idzie o literaturę! 

B1'onislaw (posępni e). O literaturę dziś ... 

Heleuc6 o. w.) Więc bardzo, bardzo proszę! (śmieje się) 
Bronisław. Więc, Leno, ja ... przez małego EIskiego , 

którego zaprotegowałem na swoje miejsce do jury, z 
czego notabene on jest bajecznie dumny, poznałem 

wszystkie nadesłane prace. 

Helena (wzruszona gł ęboko) . Ooo! Wszystkie? 
Bronisław. Najskrupulatniej! 
Helena. Więc tajemnica ... 

Bronislaw. Tajemnica wobec publiczności, ale nie 
wobec przyjaciół. EIski, jako nowicjusz, uparł się prze

czytać wszystko, rad ził się mnie, a ja we własnym in
teresie chciałem poznać cały plon konkursowy. 

Helertrt (bez tchu). I... 
Bronisław (po chwili milczenia , głucho) . L. znalazłem utwó r 

jeden dużo lepszy od mego. Forma niezupełnie wyro
biona, ale myśl głęboka , odważna, niespotykana wprost 
żywotność. 

Relenc6 (cicho, zdławionym głosem ). Czyje to dzieło? 
Bronisław. Nie wiem. Ktoś to zupełnie nieznany. 

Helena (zrywa się go rączkowo). Ale wiesz pod jakiem go-
dłem napisany? powiedz godłol. .. 

(c. d. n.) 9)omoslawa. 
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końcu XIX w. robi się w Europie synonimem rozumnego 

człowieka i dzielnego obywatela. 

Z ideą skończone, weźmy do ręki owoce. 

(c. d. n.) Eug. Sokołowski. 

CHCIAŁBYM. 

Chciałbym posiadać moc olbrzyma, 

Ram iona z kutej stali, 
Pierś , co piorunów siłę wstrzyma, 

krew co żarem pali! 
Chciałbym podźwignąć za miljony 

Ból , co mą ziemię gniecie, 

I stalowem i pchnąć ramiony 
Hen , w dal- aż w poz aświecie! 

zapatrzony jak w łez morzu 

Bezdenna huczy fala, 
Ja chciałbym, płynąc w ich przestworzu, 
Pragnienie mieć Tantala. 

I chciałbym przykuć promień słońca 

Do martwych brył granitu, 
Rozbudzić złotej wiosny gońca 

Śród śnieżnych górskich szczytów. 
Chciałbym rozszerzyć krąg nadziei, 

Z więziennej wyrwać cieśni, 

I śród życiowych burz kolei 
Oczyszczać serca z pleśni! 

St. St. 

2) Nowa nauka o państwie (Menger). 
W przeciwstawieniu do tej fornly państwowej 

ludowe pct'hstwo pracy za główny cel działalności państwo
wej uważa indywidualne intereSY szerokich mas ludowych , 

I 

Równość gospodarcza członków państwa nie jest także 
koniecznie związaną z ustrojem socjalistycznym. Prze

ciwnie- dobra użytkowe mogą być rozdzielone pomiędzy 
członków państwa, odpowiednio do stanowiska, zajmowane
go przez jodnostkę w państwie i w ustroju pracy, do 

ilości wykonanej pracy , oraz innych mierników. Tylko te 

I różnice położenia ekonomicznego, które wypływają w dzi-
I siejszem społeczeństwie z róż~icy posiadania, musiałyby 

naturalnie- po zniesieniu własności ziemi i kapitałów -znik

nąć same przez się. Jeżeli sobie wyobrazimy, iż zctSacta 
1"ówności została zastosowaną do socjalistycznego porządku 

społecznego, wtedy socjctlizm przf..mienin się w k011tulIizm.. 
Dążność ludzi do polepszenia swego położenia go

spodarczego, uważana dzisiaj za naj potężniejszy motor go-
! spodarczego postępu , wywierać będzie swój wpływ i w 

państwie socjalistycznem: tak samo może się w zmienio
nych formach utrzymać nadal hierarchiczna organizacja 

społeczeństwa, do której ludzkość w rzeczach politycznych 

, i gospodarczych od lat tysięc y przywykła. l Najc ie mnitjszą chyba stroną naszych obecnych wa-
runków społecznych jest ukształtowanie się międzynaro

dowych stosunków państw. Występuje tu wyłączne zna
czenie stosunków siły bez żadnych osłonek na plan pierw
szy . 

Między poj edyńczemi państwami istnieje stan ciągłej 
walki, prowadzonej w czasie wojny ś rodka mi siły, a w 

czasie pokoju podstępem . Biedniejsze klasy ludności, któ-
I rych zmiany w stosunkach siły poszczegó lnych państw nie 

obchodzą wcale, chcą dzis iaj połączyć wszystkie kraje w 
jedno kulturalne , wielkie państwo wszechświatowe, któ

rego celem byłoby dobro całej ludzkości. 

a więc : dostateczne pc:żywienie, odzież i mieszkanie, P owstanie ekonomicznego państwa wszechświatowego 
unormowane życie rodzinne , zaspakajanie duchowych po- nie może być bynajmniej pomyślanem, jako nagły, wy

trzeb , oraz bezpieczeństwo życia i zdrowia. łącznie tylko na samowoli zainteresowanych opierający 

Vpatn,jąc prawdziwe dob?"o publiczne w zachowctniu I się fakt , ale jako postępowy rozwój licznych instytucji 

i .wspierani.u ~ndywidu~lne.go b~tu obywcdeli: oraz W. pr~-I gospodarczych o międzynarodowym c,ha rakterz~. Jako traf~ 
wIdłowem Ich, rozmnazamu SIę, nowe teo?'Je o panstwle ny przykład w tym względzie służyc mogą JUż dzisiaj 

prze~ształwją zasadniczo ~zisiejsze l!?"CtWCt wlas.~ ośC:i owe i I liczne , cały świat kulturalny ob~jmujące instytucje, np . 
rodzmne, w których obecme pzzew~z{t poglqd, t Z oba owe I Międzynarodowy Związek TelegrafIczny, Związek Pocztowy, 

cele życiowe są pryw{ttną sprawą jednostek . I Międzynarodowe związki państwowe ku ochronie własności 
Co się tyczy praw wlctsności, powinny one w pań- I zarobkowej, literackiej, artystycznej i t. d. 

stwie socjalistycznem należeć przeważnie do pctństwa i Różnica pomiędzy dzisiejszem indywidualistycznem 

związków państwowych , a nie głównie do jednostki , jak państwem siły a przyszłem ludowem państwem pracy 

obecnie. pochodzi głównie stąd , że pierwszorzędnem celem działal-
Rzeczy, których znaczenie sięga poza granice jed- ności państwowej pierwszego jest obrona tradycjonalna 

nego ludu , jak np. morze, kanał Sueski i t. p. musiałyby stosunków siły przeciwko wewnętrz:lym i zewnętrznym 

zostać zamienione na zbiorową własność całej ludzkości. wrogom. Ludowe zaś państwo pracy ma przedewszyst-

Ponieważ jednakże przekształcenie porządku praw- kiem na celu organizację duchowej i fizycznej pracy człon
nego nie powinno nigdy wy przedzać interesu publicznego, ków państwa, oraz podziału wytworzonych przez nią dóbr 
więc i uspołecznienie własności prywatnej winno dotyczyć w interesie całego ludu. 

tylko przedmiotów użytkowych i środków produkcji, Że przy naszym ustroju własności wyłączną prawie: 

których uznanie za własność prywatną sprowadza prze- sprężyną działalności jest egoizm, o tem chyba nikt nie 

moc posiadających-co siC- tyczy przedmiotów spożyw- wątpi. 

czy ch , tu własność prywatna może być utrzymaną. 
Przekształcenie prawa familijnego nie może być 

wcale uważane za charakterystyczną, składową część 

socjalistycznego poglądu na państwo, co jest bardzo zro

zumiałem, jeżeli się zważy, że w dziedzinie życia płciowe

go pod panowaniem jednożeństwa nie wytworzyły się wca

le takie potworne sprzeczności, jakie zachodzą pomiędzy 

biednymi a bogatymi. 

KORESPONDEN CJE. 
Marjampol. Wadliwość ustawy emerytalnej urzędni

ków rządowych Królestwa Polskiego niejednokrotnie była 

omawianą na szpaltach pism rosyjskich, w prasie polskiej zaś, 

nie znalazła dotąd miejsca, chociaż dotyczy najbardziej 

I Polaków, których większość w cichości ducha potępia 

~.;;;< " 
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wspomnianą ustawę, jako w niedostatecznej mierze ubez- płaci do śmierci po 30 rubli rocznie, przy tern spłaci! kilka 

pieczającą byt ich i ich rodzin na starość. przewyżek. Ubezpieczony za pośrednictwem kas rządo-
Według wspomnianej ustawy, urzędnicy , oficjaliści wych , opłacając przez lat 40 składkę po 29 rubli 40 ko-

posługacze . rządowi za lat 20 służby płatnej i czynnej I piejek rocznie , po 40 latach otrzymuje te same 300 rubli 
nabywają prawa do 1/5 części emerytury w stosunku rocznie i bywa zw alniany od płacenia nadal składki, rodzina 

płacy ostatecznie pobieranej przyn ajmniei przez lat 5; za zaś ubezpieczonego w razie śmierci jego przed wskazanym 

25 lat- 1/4 części pensji , za lat 30-1/2 . za lat 35-3/4 i za terminem otrzymuje, jak już . wspomniałem, zwrot wnie
lat 40 do całej pensji , o ile przy wyjści u ze służby mają sionych składek. Wsparcia , przypadające wd owom i siero

skończonych lat 50. Warunek ostatni pozbawia emerytu- tom urzędników niższych , są tak nędzne, że nie opłacają 
ry znaczną liczbę urzędników, którzy jakąś część tako- starań i znaczna liczba wdów i sierot nie zgłasza się 

wej wysłużyli , lecz zmuszeni byli opuścić służbę, nie ma- naw et po takow e. 
jąc przepisanego wieku. Wobec takiego zestawienia, bezcelow:! jest utrzy-

Termin wysługi całej pensji- lat 40 jest za długi mywanie kasy emerytalnej urzędników rządowych. 

i rzadko który urz~dnik ma możnosc wysłużenia Zanoza. 
całkowitej emerytury. Zestawienie innych term~nów wy.-/ . WyłkowY,szki. Dobroczynność publiczna, .rozwinięta u 

sługi 1/;" 1/4-, 1/2 i 3/ł emerytury nie wytrzymuje krytykI , I Inn~ch . narodo~, .ma~e. u nas .ma zastos~wanIe. Tego ~o
ponieważ połowa 40 jest 20 lat, tem samem i trzy dzaju Instytucje IstnIeją w WIększych mIastach przy nIe

czwarte lat 40 będzie 30, jak to wyjaśnia prosty rachu- I wi elkiej liczbie członków i nie mogą zaspokoić potrzeb 

nek arytmetyczny. Weźmy przykład: urzędnik, który: roz- l' wz~astaj~cej n.ędz~ .~~le zorganizowana. praca: stare na
począł służbę rządową w roku 18, otrzymał etat w 20 łogl powIększają I10sc nędzarzy. SkutkIem nIedostatecz

roku życia, czyli wysługuje całą emeryturę w 60 roku, nych funduszów, wsparcia otrzymują protegowani; praw

służąc bez przerwy; lecz takich jest mała ilość , więk- d.ziwi nędzarze giną w oczach całego ogółu, przygniecio

szosc stanowią ci, co z powodów od nich niezależ- nego troskami własnego życia . Mniejsze miasta i ich 
nych zmuszeni byli przerwać na jakiś ~zas służbę, a okolice dobroczynnych instytucji nie posiadają-- tutaj każ
wielu w późniejszym wieku otrzymało etat; stąd urzęd- dy żyje, jak może: żebrak idzie pod kościoł , a wstydzący 

nik, otrzymawszy etat w 30 roku życia, wysługuje całą się iebrać, jeżeli nie posiada osób wspierających , ma do 

pensję w 70 roku, a wieku takiego niewielu dosięga. J eżeli za- I wybo~u tylko śmierć. 
danie m prawodawcy było ubezpieczen{e bytu na starość tym, Zydzi, osiedli w tutejszym kraju , zadziwiają nas 
którzy poświęcili się służbi .:: rządowej, winny być zmodyfiko- swoją organizacją dobroczynną , bo dobroczynność u Ży

wane terminy połowy i jednej czwartej części w ten spo- dów ma charakter religijny. Bogaty czy ubogi, każdy sto

sób , aby dały rTI9żnosć osobom, mającym przerwy w służ - sownie do zamożności składa ofiarę swoją w synagodze 

bie oraL tym , którzy ją rozpoczęli w średnim wieku, dosłu- lub domu modlitwy na ręce osób wybranych; ci zaś ze 
żyć choć połowy emerytury. Wysoka SKładka 10% od I swej st rony dokładają wszelkich starań , by nie pominąć 

pensji wyższej nad 150 rubli, półroczne przewyżk i przy I potrzebujących jałmużny-działalność osób wybranych 

każdym awansie , niejawność stanu funduszu -·_- są to za- l jest jawną i o użytych funduszach ogół bywa powiadamia

sadnicze braki wspomnianej us tawy emerytalnej. I ny . To też podróżny znajduje przytułek i wikt, głodny 
Od niedawna wprowadzone ubezpieczenie pensji za po- jest nakarmiony, chory otrzymuje lekarstwa i pomoc le

średnictwem kas rządowych ma tę wyższość nad ustawą I karską, a poważnie chorych kahał wysyła do klinik w 
emerytalną , że pozwola niepozostającym na służbie pła- kra ju i zagranicą, jeżeli dodamy do tego, że dzi eci 

cić składkę; składka ta jest mniejszą i w razie śmierci I biednych otrzymują w hederach naukę bezpłatną, będ zie
ubezpi eczonego przed oznaczonym w polisie terminem I my mieli wszechstronny obraz dobroczynności publicznej, 
bywa zwracaną rodzinie za potrąceniem 5i'J/ o na korzyść l niekrępowanej żadnemi ustawami. 

k~s rządowy~h; wyd~ni.e pensji lub s.kład~i bywa ~skutecz-I . ~o~tępy ~ekty m~rjawitów można w.ytłomaczyć tern, 
nIane w CIągu mIeSIąca (urzędnIkOWI lub jego ro- I ze relIg]a u nIch posIada charakter socjalny i duchowni 

dzinie emerytura zostaje przyznawaną w rok po śmierci lub I tej sekty troszczą się nietylko o moralną, lecz i o ma
po wystąpieniu ze służby, a czasami i później), i ubez- ; terjalną stronę swoich owieczek. 

pieczający się wyznacza dowolny termin na pobieranie I Lecz wróćmy do Żydów . Niedawno otwarto tu na 

pensji i jej wysokość. , użytek publiczny szpital i przytułek dla biednych-wznie-

Stosownie do ustawy emerytalnej, wdowy i dzieci siono w tym celu obszerny dom parterowy , murowany, 

nieletnie , pozostałe po stowarzyszonych zmarłych, którzy kosztem 30000 rb., które wpłynęły jako ofiary od Żydów 

nie wysłużyli lat 20 , mają prawo do wsparć w następują- z całego świata. Dom ten , w którym pomieścić sie mo

cym stosunku: jeżeli stowarzyszony liczył służby od 2 do że około 100 pensjonarzy, urządzony według ost~tnich 
10 lat włącznie, to wdowa ma prawo do 1/ 6 części naj- wymagań hygjeny, posiada 16 obszernych pokoi z wan

wyższej w ciągu urzędowania pobieranej płacy, a dzieci do nami na parterze; kuchnia i składy mieszcza sie w su-

2/6 części, od 11 do 20 lat-to żona otrzymuje jednorazo- terynie ; przed domem urządzono skwer z fo~tan'ną i ła
we wsparcie w stosunku 1/3 części płacy, a dzieci w weczkami. Oprócz stałej służby i doktora , miejscowy ka

dwójnasób. I hał wyznacza osoby do zarządu przytułkiem; zarząd zaś 
Dla porównania o ile jest dogodniejsze ubezpie- nad kuchnią spoczywa w ręku gospodyń , odbywających 

czanie pensji za pośrednictwem kas rządowych, weźmy dyżury kolejno po 2 z każdego domu. W obecnym cza
orzykład. Urzędnik, służąc lat 40 i opłacając składki 30 sie w przytułku znalazło pomieszczenie kilkunastu ubo

rubli rocznie, wysługuje 300 rubli, od których jako emeryt gich. U nas zaś sprawa założenia szpitala ciągnie się 
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od dawna i obecnie poszła w zapomnienie, chociaż po- I żała za st1'onnq, napisaną pod natchnieniem osobistej nie

dobno znaczny na ten cel fundusz złożony jest w banku. chęci autora do stowarzyszenia. 

Dlaczego? Dla osób interesujących się sprawami stowarzysze-

29 października 1910 r. Z.... nia i pragnących sprawdzić słuszność zarzutów autora 

Wyłkowyszki. Przed kilku miesiącami zawiązało się u bajeczki, sprawozdanie jest w każdej chwili do przeczy

nas stowarzyszenie pań , noszące oficjalną nazwę "Wyłko- tania w zarządzie Równouprawnienia. 

wyskie Kólko Ziemianek". Cel stowarzyszenia -- wspólna Członek" Polskiego Związku Równouprawnienia Kobiet" 

praca dla dobra publicznego. Po kilkakrotnych naradach Anl1{t Staniszewska. 

postanowione zostało zalożenie szkoły tkactwa i guzikarstwa. _. 

Na ten cel wynajęto lokal w domu p. Antonowicza, zgo

dzono instruktorkę i wkrótce, po nadejściu warsztatów 

z Lowicza, rozpocznie się nauka. Płaca za kurs tkactwa 

ustanowioną została: dla córek ordynarj uszów dworskich 

po 6 rb., a za kurs guzikarstwa po 1 rub . od osoby; zaś 

córki gospodarskie -lub właścicieli domów w mieście - po 

10 rb . za kurs lkactwa i 2 rb.-guzikarstwa. Ponieważ u 

nas przemysł ludowy jest słabo rozwinięty, a uboższe 

kobiety na wsi w długie zimowe wieczory znają tylko 

jeden zaro bek-przyjmowanie do sprzędzenia od gospo

dyń wiejskich lnu lub wełny, co daje za cały dzień pra

cy (10 -12 godzin) zaledwie 20 groszy na oso-

Historja " Bąka-natręta ". 

.. Bąk-natręt", uprzykrzywszy sobie bujanie po wielkich obsza-

rach pól i rozłogów, przysiadł raz w sąsiedztwie małego mrowis

ka, obdarzając je łaskawem wejrzeniem. I czy to na skutek działa-

nia słońca, które znajdowało się właśnie w zenicie i zsyłało nań 

gorące swoje promienie, czy z innej jakiej przyczyny "Bąk" pod

legł dziwnej halucynacji: wydało mu się, że drobne, ciche mrówki 

to dum 11e i silne lwice, które mogą i powi nny łamać najmocniej

sze zapory i zwyciężać wszelkie przeszkody. 

Zwrócił · się więc do nich ze słowami: "Czy nie wstyd wam 

miotać się i kręcić koło tej kupy śmiecia, zam iast piąć się na wy

żyny? RZ'J ć ci e tę przyziemną robotę. a starajcie się wynieść choć 

kilka siostrzyc na najwyższe drzew szczyty!-" O górnolotny·, od-

bę, więc po przejściu kursu chociażby tylko guzikarstwa, rzekły mrówki," wszakże najdroższem r.aszem marzeniem jest 

kobieta będzie mogła lepiej zarobić, gdyż guzikarstwo wznieść cały ten kopiec wysoko, wysoko!. .. Ale siły słabe i mro

dobrze opłaca się i nawet w małej chatce zająć się tem wisko dotąd niewielkie, bo większość sióstr naszych nic do niego 

będą mogły. Zarząd zaś stowarzyszenia pomoże w zby - nie wnosi, a to na zasadzie bardzo logicznego rozumowania, że te , 

co już coś robi ą·- wnoszą zamało. Czyż wolno nam porzucać ro-

ciu guzików. botę u fundamentów po to, by Wytężyć wszystkie swe siły na 

Zarząd stowarzyszenia reprezentują: pp. Marja Ger- ' podtrzy manie mrówek, dążących do szczytu? Te, które mają silną 

lachowa z P ogiernie wa. jako prezesowa, Gallerowa z 3 zau- wolę i niepodlegającą zawrotem głowę, dostaną się tam same, a 

'dyniszek, skarbniczka, i p-na Smolska z Romantyszek niedołężnym czyż warto pomagać? Zresztą i ta nasza praca, która 

sekretarka. Z pań, zamieszkałych vr mieście, udzielają I nie zdołała pozy sk<3.ć twego uznania, nie jest marną i błahą, jak 

zainteresowanym bliższych informacji panie stowarzyszo- się napozór wydaje. Spojrzyj uważnie w głąb kopca, a znajdziesz 

i tam rzeczy cenne i pożyteczne, obejrzyj się naokół, a w wielu 

ne: Wiktorja Kwiatkowska i Marja Kuczyńska. I 
okazałych budynkach dostrzeżesz całe masy szarych cegiełek, przez 

O ile panie bardzo energicznie zakrzątnęły się przy nas dostarczonych. 

założeniu tej pożytecznej instytucji, panowie w tymże I O "Bąku-natręcie"! jeżeli przemówi przez ciebie szczera dla 

czasie nie próżnowali - z energją, godniejszą lep-! nas życzliwość, a nie dotknięta miłość własna i chęć popisania się 

szej sprawy, zajęli się założeniem resursy, aby! niezbyt wyszukanemi dowcipami. to poleć między konie, woły i 

przy zie lonym stoliku spędzać wieczo ry. A czyby l inne mocne twory, które jednem pogardl iwem lub nieostrożnem 

trąceniem kopyta są w mozności zniszczyć naszą mozolną nieraz 

nie lepiej było zająć się nareszcie założeniem szpitala? 
pracę i brzęcz im do ucha: Pozwólcie mrówkom krzątać się swo-

Jest podobno już na ten cel oddawna zaofiarowany bodnie - one wam szkody nie przyniosą. Mrólda 

plac, przez kogoś za bezcen wydzierżawiony Żydom pod 

sklad drzewa, były już nawet, jak głosi fama, zbierane 

składki, są też kamienie, wypożyczone Żydowi Kabakie

rowi, p. Włodzimierz Gawroński ofiarow uj e chętnie pew-

. ną ilość cegieł-ale ta sprawa widocznie przechodzi siły 

naszych panów. Wielka szkoda, że osoby, od których 

powinna wyjść ir.icjatywa, nie mogą czy nie chcą na 

to się zdobyć. Zato nasi Żydzi , nie myś l ąc o klubie, 

zbudowali kosztem 20 tys. rb . dom dla starców i urzą

dzili takowy z komfortem. 

30 paźd ziernika 1910 r. Bis. 

blSTy DO R.ED1\I{CJI. 

Wobec zarzutu, podniesionego w bajeczce p. t. 

"Przebudzenie się lwa" , podpisanej pseudonimem .Sg.". 

jakoby sprawozdanie ostatnie Związku Równouprawnie

nia Kobiet, rozmijało się z prawdą, przypisując towarzy

stwu zasługi wszelkiej pracy społecznej w Suwałkach, 

upraszam Redakcję o wydrukowanie mego żądania o po-/ 

'parcie zarzutu dowodami. O ile takowych autor nie do

starczy, krytykę, podaną w formie bajeczki, będę uwa- . 

KRO N I K A. 

Dzieci a kwiaty. 
Kwiaty są czynnikiem, uznanym za konieczny w na

szem życiu-dowodzą nam tego nietylko wspaniałe wy

stawy kwiatowe na arenach większych miast Europy, ale 

i skromniutkie doniczki , ozdabiające okno każdej naj

uboższej rodziny , o ile naturalnie ona sama nie jest 

pozbawioną świat/a. Że natura dziecięca czynnik ten 

uwzględnia i obdarza go uznan:em, poucza nas to, że w 

rozlicznych swych próbach twórczośc i znalazła miejsce i 

na ogródki. W kącie ciasnego podwórka dzieci, znalazłszy 

odrobinę ziemi lub piasku, wyklepują rączkami klomby, 

zasadzając je zerwanemi gałązkami lub kwiatkami. W pe

dagogji naszej jednak strona ta mało bywa wyzyskiwaną-

szkoły i szkółki nie starają się rozwijać zamiłowania do 

przyrody żywej przez hodowanie roślin i stworzeń, zada

walając się dostarczaniem typowych okazów w postaci 

zerwanych liści, wypchanych lub. zasuszonych osobników. 

A jednak dziecko, posiadające psa, kozę lub . drzewko , 

uczy się systematyczności w obowiązkach przez miłość 
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do danej własności , uczy się być potrzebnym jakiejś ży-

wej istocie, a co bardzo ważne-samo pracując nad czemś, 

uczy się cenić i szanować pracę innych. 

Odczuwając brak tego dciału wychowawczego , z prav,:

dziwą przyjemnQścią powitaliśmy pierwsze kroki, ja~ie w 

tym względzie zrobiła szkółka panny Pożerskiej. Oto w 

pierwszej połowie października szkoła obchodziła święto 

sadzenia drzewek . Dzieci pod kierunkiem nauczycielek i 

kilku osób, interesujących się tą robotą, z wielkiem prze

jęci em wysadziły sporą ilość różnych drzewek, a każde 

obiecało opiekowa(; SIę swoje m i doglądać go. Czy po

wiedzie się ta praca, czy trud ich będzie wynagrodzo

nym , nie wiem, ale jestem prawie pew n ą, że dzi eci te 

innem już okiem spogląrlać będą na młody park i ros

nące w nim krzewy, czując, że tam jest tak że ich włas-

ność i 

ogrodu. 
że one należą do gron a twórców zamiejskiego 

Drobny ten napozór i skromny fakt uważam 

~a wielki krok na przód w drodze szczepienia kulturalno

cywilizacyjnych uczuć. O,by nie był on odoscbnionym . 8. 
Odczyty p. E. Sokołowskiego . W ubiegłym tygodniu 

gośc ił w Su wałkach powszechnie znany z odczytów p. 

E .' Sokołowski. Zachęcony sympatją, z jaką był witany 

lat poprzednich, sz. prelegent przyszedł z pomocą zarzą

dowi Czytelni Naukowej i wygłosił dwa odczyty p . t. 

"Postęp i życ i e" oraz "Krzyżacy". W pierwszym obja

śnił pojęc'ie i znaczenie postępu w życiu pojedyńczych 

jednostek i narodów, w drugim dał tre~ciwy przebieg na

rodzenia, rozw oj u i upadku krz yżactw a w związku z his

torją polskiego i litewskiego narodu . Zatrzymując się ' 

krótko nad obrazem bitwy pod Grunwaldem, prelegent 

włożył całą swoją duszę w opis jej znaczenia epokowego 

dla Polski, jako państwa i narodu. W gorących sło

wach przebijała się cała jego miłość dla kraju, cale uko

chanie społeczeństwa, dla którego poświęca wszystkie 

niemal chwile swego życia. 

Eugenjusz Sokołowsk i to w dzisiejszych czasach 

o~;obliwość- należy on · bowi e m do rzędu tych rzadkich 

ludzi, którzy cel swego istnienia widzą w bonu m publi

cum. Nie ' wabią go do nas ani spekulacje, ani zyski pie

niężne, nie kieruje nim interes-nie! Pcha go ku nam 

jego serce i wiara, że u nas znajdzie podobne, chociaż 

może nie tak gorące. Ale on wierzy, że ciepłem swej 

duszy i siłą swej wym owy ogrzeje je , . rozpali do czynu 

i powiedzie za sobą szlakiem pracy dla dobra publicz

nego. Za jego trudy, za jego serce go rące i wia~ę w 

dobre chęci naszego ogółu nięsiemy mu serdeczne .. Bóg 

zapłać" . 

Z sądu. W poniedziałek 31 października sąd okrę

gowy suwalski rozpatrywał sprawę ks. Józefa Złotkow

ski ego, oskarżonego o przestępstwo, przewidziane w 2 p. 

1 cz. 73 art. kodeksu kryminalnego. Po zbadaniu świad

ków i wysłuchaniu oskarżenia. i obrony przy drzwiach 

zamkniętych sąd ogłosił wyrok, mocą którego ks. Złot

kowski skazany został na 4 miesiące więzienia. o.d wy

roku tego skazany odwołuje się w drodze apelacji do 

Izby Sądowej Warszawskiej. 

u:n Prezes Sądu o.kręgowego Suwalskiego p. Czeny

kajew mianowany został prezesem departamentu Izby 

Sądowej Warszawskiej'. Prezesem Sądu Suwalskiego mia

nowano b. towarzysza prokuratora Izby Sądowej Peters

burskiej p. Szulgina. 

u:n - Na ogólnem zebraniu wydziałów suwalsk iego 

' sąd u okręgowego w poczet pomocników adwokatów przy

sięgłych zaliczeni zostali pp. Juljan Paczoski i Józef Bra

zajtis. 

u:n Dnia 10 b. m. przybędzie do Suwałk wydział 

Izby sądowej Warszawskiej do spraw politycznych. Na 

wokadzie m iędzy innemi wyznaczone są sprawy-Alberta 

Wabałasa, oskarżonego zlp. 102 art. kod. karnego, 

oraz Hermana Kellera i Hermana Sperlinga, oskarżonych 

z 1 cz. III p. kod . karnego. 

Wstrzymanie komunikacji samochodowej. Z powodu 

nieuwalcowania nasypanego szabru na szosie-samochody 

na linji Suwałki-Sejny od dnia dzisiejszego przestają kur

sować. 

Towarzystwo ({ursów Naukowych w Warszawie . Wykłady 

na Kursach Naukowych rozpoczynały się corocznie w dniu l paź

dziern ika. W bieżącym jednak roku rozpoczęcie uległo miesięcznej 

zwloce wskutek nieporozumienia między władzą administracyjną a 

naukową. Władze administracyjne były przekonania, że kursy podle

gają organom ministerjum oświaty, i żądały przedstawienia sobie 

odnośnego pozwolenia na wykłady, kurator zaś okręgu naukowego 

odmówił pozwolenia, utrzymując, że Kursy Naukowe winny podle

gać władzy p. generał-gubernatora, który je przed czterema laty 

zatwierdził. Obecnie nadeszło zawiadomienie min isterjum oświaty, 

wyjaśniające, że kursy winny powrócić pod zarząd p. Głównego 

Naczelnika Kraju, pod którym funkcjonowały już w latach 1906 i 

1907. 
Wobec tego wydano Towarzystwu Kursów Naukowych po

nowne pozwolenie i wykłady rozpoczną się w dniu 1 listopada n. st. 

na wszystkich wydziałach, a zatem: rolniczym, przyrodniczym, hu

mani stycznym i technicznym. 

Kancelarja Kursów Naukowych, mieszcząca s i ę przy ulicy 

Włodzimierskiej N~ 3/S, wznowiła też przyjmowanie zapisów. 

...... 
Q F I A R Y: 

Stałe składki na Szkołę Handlowa. 

Pp. józef Olszewski-S r. (składka roczna), Z. Gliński-1S r. 

urzędnicy Sądu Okręgowego - 3 r. 10 k. 

Z Wylkowyszek - złożone na ręce p. K. Bara: pp. B. Gra

bowski- S L, M.:Kuczy ński- 12 r., j. Kozarin- 3 L, j. Pawecki--

3 r., j . Kurmin - S r., K. Wałejko-S r., A. Krogulecki-3 r., W. 

Osiński-3 r., St . Lorn1an-SO k. 

Na T -wo Pomocy dla byłych wychowańcow Szkoły Handł. 

P. Szymanowski-3 r. SO k. 

Na słuchaczki kursów pedagogicznych dla kobiet p. Leonji 

Rudzkiej w Warszawie. 
Na ręce p. A. Sąd aga zło;iyli: pp. L. Wyrzykowski-6 r.. 

Z. S zwarcówna- 3 L, Z. Gąsiorowski -1 r., M. Górnicka- 2 r., 

M. Zielonka - 1 r., H. Kwiczala -- 2 r., S. Trzciński- 2 r., ks. Sta

niewicz-2 r., E. Wegner - 2 r. 

Do Muzeum Ziemi Suwalskiej. 
P. G. jastrzębski-stare dokumenty od imienia N. (na ręce 

p. Lineburga). 

o g ł O S Z e n i a. 

OSZCZĘDNOŚĆ CZASU i PIENIĘDZY. 
Przejazd y do Warszawy zbyteczne. 

Załatwianie sprawunków w firmach rolniczych, handlo

wych, przemysłowych , interesów w bi urach, zleceń u 

osób prywatnych naj różnorodniejszych zawodów. 

Warszawa, R A I( O W S K I, Żórawia 45. 
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50 r U b I i tygodniowo 
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może uczciwie i łatwo zarobić każda dzielna osoba, też jako poboczne ,mJęCle. Wszyst
kie niezbędne szczegóły darmo i franco, a więc u bsolutnie bez ryzyka. Oferty składać: 

L. i E. Metzl i S-ka, sub. Oddz. 8, Warszawa, Mąrszałkt >wska 130. 

I~~ ~~I~~~~rfilli~~~®1~~~~L~~~ [~~ I :t~M~MM~M~MMM~~M~MMUMM~M~~ 

I -Kto.:PROSU:S:: '· ! ~ FORTEPJANY, ~~::s~~~::k~ ~ 
~ 7~ lfriJJ ~ Sprzedaż za gotówkę , ratami bez podwyższenia Il: 
frr" ogólnie znana domieszka dla ~ 00{) li'" ,~ IIr:'J 00{) cen. Wynajem, Zamiana . 1)0-

~ trzody chlew nej, sowicie opła- ~ :a M i e c z y s ł a w '!' ą s o w s.k i, If 
~ ca się w gospodarstwie: d ziała rr:J ~ Warszawa, Nowy-.8wiat 70. ~ 
~ skutecznie i bez zawodu , pobudza do j ad ła, moo I ..(I 2- 26 1)0-i szybko tuczy, uła twia trawienie , wzmacnia kośc i ~ , 1ł'Wn"f'i7)'nnn'l'Y),),7i'7i'7i'7i'7i'7i'7l'7i'7i'7i'l'i'7i'7i'l\\ 
I!!!. i zapobiega chorobom. Swiadectwo Urzędu Le- c.()) I Warszawska Miejska 
~ karskiego za N~ 2386. Cena 35 kop . za fu nt. lf.J • . 
~ Do nabycia w aptekach , sk ł adach aptecznych, ~ I S Z KOł A P O t O Z N I C Z A . 
~ sklepach spożywczych , k ółkach rolniczych i t. p. I . , 
rf,U Wyłączn i z astępcy na Króles t wo i Cesa~stwo ~ 

~ T a d e usz Bogucki i S-ka IWJJ 
[@! w Warszawie, ul. S -to Krzyska 20, tele f. 23-85. iWJl 
~ N! 75199- 3- 6. ~ 
rttr.~i iliH'~l1llii)~iill'i~§'j~~;tllii~'~J§'iillliii1lli'li1lliifijJJi ~Ul ==~ l!:''-I~~ , e_:!J L!_ l.!!_ ~ l!:'"-I ~ ~~l. __ ~l!:' !J~~~!J ~~ 
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,::r P lĘK N O ŚĆ T O P O T Ę G A! ~ 
Na PIEGI , PRYSZCZE , WĄGRY. 
mo kre i suche LISZAJE, KROS 
TY i wszelki ego rodzaju nie
czyst o ści skóry jes t wiele rót
nyc h śr o d ków , lecz skutecznie 
działa j ącyc h bard zo m ało Kto 
chce ot rzymać prawdziwi e ra
dykalny środek kosmetyczno · 
leczniczy , ni ech tąda rozpo
wszechni on ego i uz nanego przez 
powagi lekarskie 

MYDŁA ks. KNE.IPP A 
z napisem na każd. etyk . reprezen t. i POWyższącA 
etykie tą . Bez tego podp.- falsyfikaty . Po 40 k. . ' kawałek. sprzed. wszys tko apteki, sk I. apteczne ~tJ}'Y"IVJ..I- . 

, perfumerje. ~ 

Reprezentan~ M. NIE DŹ WI E DŹ , Warszawa , Wspólna 5, te l. 91-07. :' .. =-.. -=~ .................. .mBa5~5~·.we~-D·"""" 
"KOFFONELLI" pror Hessela W Londynie, 

kurs roczl')y, opłata 100 rb. w 2 częściach , zapis no
wych uczenic t rwa cały rok. 

R ok szkolny zaczyna się 1 s tycznia i 1 lipca. Podania 
i dowody składać w Wydziale Szpitalnym Magistratu 
miasta Warszawy , Krakowskie Przedm i eście N!! 60; tamże 
na l'eży s ię zwracać po wszelki e wiadomośc i i po ustawę . 
Świadectwo Szkoły daje prawo praktyki w całem 

, państwie. ' N! 58330- 3- 3 

~ttt1tttt1tttttttttttt* :t Ból głowy i Migrenę t 
+ł natychm iast usuwa J+-
+ł MIGRENO"N E RYOSIN * 
!ł ~ezwarunkowo pewny i nieszkod liwy ro ś li n ny środek. tt 
!i Ządać w aptekach i składach a ptecznych ty lko orygi- ~ * nalnych proszków 10 k. szt. Pud ełko 1.20 k. l 1+ 
~;;+;++;+;;;;;;+;;;;+;~ 

Adwokat. Warszawa, Wilcza 18. 
S prawy karne - cywil ne. Przyjm uje do 11-ej 

N iezamożnym ustępstw a. 

5-7 pop. 
9- 10 
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CZYLI OWOCOWO·CZEKOLADOWA KAWA 

BEZ KOFEINY, 
P owszechni e wi adomo, że kawa zawiera kofei n ę, która 
szkodliwie dział a na serce, nerki i system nerwowy. 
Nic więc dziwnego , że już od wielu lat uczeni st arali si ę 
zastąpić kawę innym napojem, nieszkodliwym dla zdrowia 

crj .~ '-

LE~ZNI~A ~Z~~je ~a~e~~!a~~ł~ ił! 
bośc i , 'czekające kuracji , w razie potrze by sekret zacho- l .;e..3 ('ol 

i przyjemnym w spożywaniu , W .ciągu c ał ego tego czasu 
wynaleziono dużo gatunków kawy. np. ję czmienną , żo ł ę
dziową, z kukurydzy i in., lecz żaden z tych napojów 
kawowych nie zdobył rozgłosu . P o d ługoletni ch dośw i ad
czeniach osiągnął pom yślny r ezultat pro!. Hesse l w Lon
dyni~ . Wynalazł napój " KOFFO NELLI ", który nietylko w 
zupeł ności zastępuje kawę, lecz o wiele przewyższa j ą , 
gdyż jest pozbawiony wszelkich na rkotyków. "Koff0nelli · 
otrzymuj e się z roślin i nie zawiera mineralnych domie
szek. P osiada przyjemn y zapach czeko lady. Napój t en 

wany. Ceny najn iższe. I :5 'u .~ 
c ' C/J c 

W Warszawie, Mokotów, Nowo-Aleksandryjska N~ 23, • ~ ~ Cl 
telefon 10-57. N2 59154- 6- 12 ~ ~ . 

:J?.z 
Ul.ccrj 

wzmacnia organizm, przeto jest zdrowym i pożytecznym zarówno dla dzieci, ja k 
i dla dorosł ych, zw łaszcza za leca się c i erpiącym na osłabi en ie dz i ała l ności żo
łądka (obstrukcja), niesmak, krwotoki, hemoroidy , wadę se rca , na nerki i t. p. I 

Koffonelli " jest bardzo pożywny , a wskutek tego doskona ł y dla mamek. "KOf-

1 

fonelli", akceptowany przez Warszawski Zarząd Lekars ki za N! 4750, zal ecaj ą 
w szyscy lekarze. Koffonelli u mogą pić nawet c i, którym wzbroniona jest ka wa. 

P~OSzę spróbować i przekonać się! 
Cena w opakowan iu: ' /16-5 k. , '/s-10 k., '/. - 20 k., ' /2- 37'/. k. I 

Otrzymać można w e w szystki ch magazynach ko lonjalnych. 5-30 \ 

Odpowiedzialny R edakto r wyd awca Tadeusz Wisznicl{i. 

~L.,;\ KAS~I-J\~'f"~ 
i OSŁABIONYCH 

;0 EKSTRAKT i KARMELKI 

Jff IIEI:i1'IW~' \\~~4" ~łv~~O~! " . 
C$~ f/ u \'iI:." ~"ł' 

~WARSZAWIE, ZI~LNA 21 TEL 59,SIj SPRZEDAŻ" SH~ADACH AmCZH.iAPTEI<ACH 
WYSTRZEGAC SIE NASLADOWHICTW , lWRACAJĄC UWAGĘ HA MARKĘ FABR, u OPAKDilAHIU 

Drukarnia Gubernjalna Suwalska. 
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